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KURYER APTEKARSKI
w y c h o d z i w  po łow ie  każdego  miesiąca.

Wydawca i odpowiedzialny Redaktor Mar/an Zahradwk.

Prenumerata roczna wraz z d o d a t k ie m  in s e r a to w y m , w Państwie Austryackiem 2 złr., 
w W, Księstwie Poznańskim 4 marki, w Król. Polskim 2 ruble.

Cena ogłoszeń : Cała stronica u z ł , połowa 4 zł., czlwarta jrzęść 2 zł. 50 ct.oósma część 1 zł. 60 ct
Przy 3 razowem powtórzeniu 10° 0 opustu

» <’> » „ 15°/o n
» ^  „ „ 25°/0 „

Drobne ogłoszenia: jeden wiersz tłustym, dwa wiersze drobnym drukiem przez połowę szero­
kości stronicy 26 ct. Dla krajowych producentów ziół za wiersz drobnym drukiem przez połowę

szerokości stconicjjW ct.
Jiależytość nałoży n a d p ła ć  razem  /. oj-łos/.onioin.

Teraźniejszość i przyszłość.
(Ciąg dalszy).

Bardzo ważną, bodaj czy nie najważniejszą i najzaszczytniej- 
SrAą a trybucyą  Gremiów, jest kwalifikowanie kandydatów  ubiegają­
cych się o koncesye na nowo otworzyć się mające apteki, w połą­
czeniu z czynnością poprzedzającą tę chlebodi.jną sprawę, t. j. 
z wydawaniem orzeczenia co do potrzeby kreowania apteki w d a ­
nej miejscowości.

Sprawa ;ta m a pmlwojną doniosłość: raz, rozstrzyga o losie 
posiwiałych w pracy farmaceutów, powtóre, jest probierzem po­
łożonego zaufania, bezstronności i sumienności komisyi kwalinka- 
cypiej, względnie każdego członka tejże, powołanego przez kolegów 
do tej godności.

Sądzić i rozstrzygać o losie młodszych lub starszych kolegów, 
czasem możePWoich nauczycieli, jest rzeczą niewątpliwie bardzo za­
szczytną, ale nie bardzo łatwą, bo pominąwszy osobistą nieraz ży­
czliwość, sym patyę i t. p. cnoty, które w tym w ypadku ułomnościa­
mi nazwaćby należało, —  w y b ó r n a jg o d n ie j s z e g o “ nastręcza cza­
sem wiele trudności, szczególnie, jeżefi jest więcej takich współ-
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ubiegających się, którzy pod względem lat pracy, zasług —  nie 
dających się w naszym zawodzie ściśle oznaczyć —  są sobidj; p ra­
wie równi, /iabiegi kandydatów, aby  już w pierwszej niejako in- 
stancyi t. j. u  członków Gremium pozyskać przychylność, należy 
nazwać ubliżającymi nie tylko im samym ale i członkom komisyi 
kwalifikacyjnej, bo mają na Belu ubieżenie godniejszych i zasłużeń- 
szycli kolegów i obniżają wartość położonego zaufani,i w przedsta­
wicielach zawodu.

Bez względu, g|5zy w ybrany  otrzyma lub nie otrzyma kon 
cesyi, wyrok Gremium powinien być zawsze bezstronny, aby  nie 
natrafił na zarzuty i k ry tykę ze strony kolegów, na lekceważenie 
przez władze rządowe; aby  by ł  niejako listem żelaznym, policą 
ubezpieczenia dla tych, którzy nie przynieśli ze sobą na - świat 
apteki lub worka złota, lecz, którzy będąc na usługach publiczno­
ści we dnie i w nocy przez lat 30  lub i więcej, pracując dla dru­
gich czy to jako  współpracownicy czy jako dzierżawcy aptek, chcie­
liby przecież raz posiąść własny kijcik, przytulić zgrzybiałych ro­
dziców, stworzyć kółko rodzinne, aby  zbliżająca się starość lub nie­
moc me zaskoczyła ich bez dachu, bez opieki ; aby nie potrzebo 
wali umierać w szpitalu lub ginąć z głodu. Śmiesznymi może w y­
dadzą się te w yrazy : ginąć z g łodu! Niestety! to nie przesada, to 
prawdziwa historya. to sm utna rzeczywistość. Barę lat temu, jak  
jeden z dzici za wcówąefczłowiek w sile wieku, jeden ze zdolniejszych 
i zasłużeńszych, padł ofiarą swego powołania i obowiązków, jakie 
na sit hic wobec właściciela apteki przyjął. Nie ze skąpstwa, ale 
z koniecznej oszczędności —  aby  tylko ^Czynsz dzierżawny zapłacić 
—  chleb i kartofle stanowiły jego codzienne pożywienie, dopóki 
organizm - przyzwyczajony do .nnego posiłku —  nie wypowie­
dział posłuszeństwa, dopóki lekarze mc pow iedzieli m u: »Nie ma
ratunku, zagłodziłeś się, musisz umierać.« Czyż to nie okrutna i ro­
nią, losu? Ten, który poświęcił się zawodowi aptekarskiemu, aby 
innych od śmierdi ratować, ten ginie —  nie śmiercią naturalną, 
lećz —  śmiercią głodowej. F ak t taki, choćby bj ł  odosobnionym 
wypadkiem, jnżby  pow men zwrócić baczniejszą uwagę na nie­
ludzkie wyzyskiwanie często niedoświadczonych, lub zmuszonych 
do szukania punktu oparcia, farmaceutów, —  a cóż dopiero, jeżeli 
podobne fakta powolnego zamierania dzierżawców aptek z powodu 
wygórowanych czynszów są na porządku dziennym ? Jeżeli nic za­
wsze przychodzi do tej ostateczności, to zw ykłym  epilogiem jest:  
nadwerężenie zdrowia, strata kapitału często nie -własnego lecz żo­
ny lub pożyczonego; powtórne tulactwo po kondycyach  —  jeżeli
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wogólc tacy  exdzierzawcy, obarczeni często liczniejszą rodziną, jakąś  
posadę znaleźć mogą' —  lub szukanie zajęcia i kaw ałka cldeba 
w obcym sobie zawodzie.

N/Mało znajdziemy dzisiaj takich właścicieli aptek, którzy pra 
gnęb by podzielić się swym dochodem z dzierżawcą, aby  ten mógł 
wyżywieni przyodziać rodznię, W ydzierżawianie aptek stało się 
dziś przemysłem, na który Rząd i Gremia baczniejszą uwagę zwró­
cić powinny. Do tego tematu ■ powrócimy jeszcze raz —  tym cza­
sem przypatrzm y się. jeszcze tym , którzy są szczęśliwsi wprawdzie 
od dzierżawców ,■* bo zazwyczaj wolni, nie obarczeni rodziną, mają 
utrzymanie stosupkowo . nie złe, w porównaniu z większą liczbą 
dzierżawców nawet bardzo dobre, ale; pomimo tegto czują się ró 
wuież nieszczęśliwymi, bo przyszłość ich równie sm utna i n iepew na; 
starość i choroba równie nieunikniona. Na bogate ożenienie się, 
aby  za kapitał żony kupić ;aptekę, nie mogą liczyć, bo ceny ap tek  
są dzisiaj żbyt, wygórowanej koncesye zaś, ten biały k ruk  ukazu- 
jąćy^się  raz na dwa lub trzy  lata, tylko dla jednego w ybrańca lo­
su i to często dla nie »najgodn.ejszego« są przeznaczone.

Ci farmaceuci,, jeżeli nie chcą podzielać losu tych  kolegów, 
którzy niebacznie ząwęześnie wzięl1' na się obowiązki ojców rodziny, 
lub zanadtjp zaufali swojej gwiaździe, muszą pozostąć wiecznymi tu­
łaczami, muszą wj rźęc się nadziei usiania sobie gniazdka familij­
nego, .tytułów-: męża i ojca, które jakkolwiek połączone z troskami,' 
są i pou inny  być ziemskim celem każdego człowieka. W ynagro ­
dzenie wspólpracown.ków a czyli magistrów fa rm acji  jest dzisiaj 
wprawdzię o wiele lepszć ja k  ptzed lt) lub 20 laty, ale jest ono 
nicdostat^ćżne aby  utrzym ać todzinę, aby zaoszczędzić jakń, grosz 
na wypadek dłuższej choroby lub na starość.

1 Nie dziwmy się więc, iż tć smutne i nienaturalne stosunki, 
spowodowane ni icoszą opieką*, zawiedzioną nadzieją lepszego bytu , 
wywołują reak c ję  i powodują niagistrów farmaćyi do zastanowienia 
się nad swym losem, cło £zy«uu 1’rżed nami leży p e ty c ja  magistrów 
farmaCyi wystosowana wprost do R ady  Raństwa. Żałujem y mocno, 
iż. tego aktu z wielu względów dosłownie p o d a t n i e  możemy, g łó ­
wną zaś przyczyną jest to, Iż spodziewamy się zmiany tej petycyi, 
której postulata, ogłoszone piż pizez dzienniki polityczne, są n a ­
stępujące :

1. Na każdych 4000 mieszka nców ma być utworzoną apteka.
2. Ajiteki koncęąyjićę będą bezwarunkowo najstarszym w za­

wodzie kandydatom  na  podstawie, ewidencyjnych ksiąg ściśle pro-
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wadzić się m ających podawane, w obec czego odpadają przywileje 
niczem nie uzasadnione synów i spadkobierców aptekarzy.

3. Z śmiercią aptekarza koncesja musi być  na konkurs 
wystawiona.

4. Sprzedaż apteki i przepisanie koncesyi na kogo innego, 
bez rozpisania konkursu  zabrania się ustawowo, jako  nielegalne 
i nieuzasadnione.

5. Wydzierżawienie koncesyi jest absolutnie niedopuszczalnem.
6. Apteki realne należy w ykupić i drogą konkursu obsadzić.
7. D la ubezpieczenia chorycb od pomyłek, ' a aptekarzy 

ochraniając przed odpowiedzialnością, naznacza się ustawowo czas 
p racy  w aptekach na dobę na 8 godzin.

8. Każdej niedzieli należy się farmaceutom tylko ^4 godziny 
pracować, aby  im umożliwić odpoczynek niedzielny.

9. Ubezpieczenie na w ypadek i na starość, przeprowadzi 
rząd z uwzględnieniem w yjątkowych stosunków, że żaden farm a­
ceuta 50-go roku (w pracy) nie dożyje.

Powyższe postulata nie przemawiają do naszego przekonania, 
gdyż są przesadzone, nie odpowiadają o b e c n y m . stosunkom, wie 
obejmują gruntownej reformy aptekarstwa, na podstawie której mo- 
żnaby przedsięwziąć doraźnie tak  daleko sięgające zmiany kosztem 
jedynie  właścicieli aptek, lecz są jednostronnem  i to najskrajniej- 
szem życzeniem ubliżającem powołani i, godności i stanowisku 
petentów.

P e ty c y a  magistrów farmacyi —  lak g d y b y  na zamówienie 
przychodzi nam w pomoc, aby  przedstawić chorobliwy stan

naszego zawodu, postawić dyagnozę i rokowanie.
Maluczcy, nie przywiązujemy do słów naszych w clk iej wa­

gi, z neutralnego jednak  stanowi jka jak ie  dzisiaj zajmujemy, mo­
żemy śmiało nasze zapatrywanie, oparte po części na wiasnem, po 
części na doświadczeniu innych, poddać pod rozwagę i k ry ty k ę  ko­
legów, aby  z tego ehoasu różnorodnych dążeń, żądań i zachcianek 
w ybrać lub stworzyć coś dobrego, trwałego, odpowiedniego stosun­
kom w naszym kraju, interesom krajow ych właścicieli aptek
i współpracowników.

(Ciąg dalszy nastąpił.
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W sprawie petycyi Magistrów farmacyi
otrzymujemy następująca korespondeacyę :

Nie da się zaprzeczyć, źe w zawodzie aptekarskim |ost nieodzownie 
poirzębną pewna reforma, m ająca  na celu zmienienie warunków wskutek  ogól­
nego postępu i to zarówno dla dobra samego zawodu, jako też  tak  dla właści­
ciel' aptek jak i dla magistrów współpracowników

( „Pukajcie a będzie wam otworzono" było zapewne myślą przewodnią 
do napisania petycyi do Rady Państw a w sprawie aptek  przez Magistrów 
farmacyi ze Lw ow a i z prowincyi. Kto jednak uważnie przeczytał treść jej 
ten niezawodnie przyszedł do wniosku, że ułożona została zanadto pobieżnie 
i pospiesznie a końcowe ustępy za słabo i niedokładnie' określone i umotywowane.

Z żądania pod 1) przytoczonego wynika, źe we Lwowie na 128000 
mieszkańców powinno być 32 aptek. W razie  otwarcia ich w takiej ilości nie 
wiem czyby one odpowiedzieć mogły nowoczesnym wymogom czyby zdołały
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P a r o w a  f a b r y k a  c. k uprzywi l e j .  pudełek s k ł a d a n y c u
do pakowania specyal ności farmaceutycznych, flaszek aptecznych i na wina, 

waty, gazy jodoformowcj i t. p. opatrunków, niateryalów, chemikaliów, mydeł, 
suszonych owoców, ziół i nasion, kakao, kawy, herbaty, cukierków i bonbonów.

Ażeby uniknąć nalepiania etykiet, drukujem y żą ­
daną firmę na pudełkach, rachując za potrzebne 

do lego klisze tylko własne koszta.
Wzory, cenHiki i wyjaśnienia udzielamy najchętniej.



G6. Ku.jer aptekarski. Nr. 4.

przy rzetelnej pracy zabezpieczyć by t  choćby ca łk iem . skromny —  swoim 
właścicielom. J a  przynajmniej, gdyby  mi udzielona została koncęsya na jedne 
z trzydziestu dwóeb aptek we Lwowie przy dzisiejszej ilości mieszkańców 
i w dzisiejszych w arunkach  bytu, zrzekłbym sic jej na  rzecz majętnego zawo­
dowca, k tó ryby  mógł z kapi ału żelaznego d o k ła d a ć 'd o  te^b przedsiębiorstwa 
P u n k t  ten należało dosadniej określić '— a pozostawi,im to TrKflyatofbtn pety- 
cyi —  bo prawie' ńa  taki sam stosunek i warunki w Rardżb 1 wielu miejsco­
wościach natrafić można i tak 11.’ 'jf*11 w Żołyni jest  apteka' ńa  1800 ludność# 
mifjscowt j, według tego wi'ćfi waruliku na1eżałobyjliiby apteki otwarto jeszcze 
w obok położonej 4442 miekzkańcÓW liczącej Żołyni śtai-ej"! w łiibdaleku Od 
niej odległej Rakszawie zamieszkałej przez 4205' ludności. '"S taran ie  się żaś b 
otworzenie aptek  nowych nie powinno mteć na celu przysparzania teińu zawo­
dowi takich współwłaścicieli, k tó r .y b y  do chwili śmierci swojej „przywiązani44 
byli do receptury  z b rak u  funduszów na utrymanie ' Współpracownika.

P u n k t  3j opiewa dosłownie: „z śmiercią aptekarza  koneesya musi by<V 
na  konkurs wystawioną.44 Z  czysto ludzkich względów ptinkt' ten powiriieti 
być zmienionym lub co najmniej bliżej określonym. Gdy wys. Rzad po śimer- 
ci swoich funkeyonaryuszów zaopatruje pozostałe po nich wdowy i sieroty

s -

Założony w 1*. 1847. Założony w r. 1847.

(4 -1 2 ) F. Ł. Biitner
w  B ernie  (na M orawie)

Skład 4 egetab1 ,ió;v i materyatow aptecznych.
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Huta szklą w Żółkwi
poleca swoje wyroby wszelkiego 
rodzaju szkła aptecznego pierw szo- 

rzędnej jakości
y, ^ 'V: - \  *po cenacłi lułjuipiackownns/jpłv.
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przez wyznaczenie im em erytur i zapomóg, to i w zawodzie naszym przystoi 
także, aby mimo śmierci k ierownika —  koneesyonaryusza — ap teka  (nabyta 
nieraz za posag żony) i jej dochody pozostały przy wdowie i sierotach do pe­
wnego czasu w celu uregulowania interesów, aby los wdowy i sierót nie był 
zależny od łaski nowego koneesyonaryusza, k tó ryby  mógł ofiarować dowolna 
kwotę? za urządzenie kosztujące prócz gotówki także nieraz wiele lat kłopo­
tów i pracy.

Z pewnością niewielu z magistrów farmacyi znajdzie się takich, któ- 
rzyby  przyjęli konoesyę obostrzona podobnym warunkiem, k tóryby  niszczył 
by t  ich rodziny wśród tak  strasznej chwili, j a k ą  je s t  śmierć męża i ojca.

Lwów 29. m arca  1894.

J a n  W ies ław  R a d w a ń s k i .  .

R a i  i r m  b o i i o w u s o w e  w itonu.
Jedyny środek zastępujący naturalne kąpiele 
borowinowe mineralne w domu i o każdej 
(4) porze roku.

Mattoniego sól borowinowa
(suchy wyciąg) w skrzyneczkach po 1 kgr.

Mattoniego ług borowinowy
(wyciąg płynny) w flaszkach po 2 kgr. 

Henrylc łtfatloni Francensbad, Wiedeń, Karlsbad, Budapeszt.

ilsló(Wiry)
Najtańsze,

n ajp iln iejsze  i najlepsze 
Pudełka drewniane na maści.

Pierwsze zamówienie tak większe 
jak i mniejsze wysyłam opłatnie bez zalicz­
ki i przyjmuję napowrót przesyłkę nieopła­
coną, jeżeli się okaże, że moje pudełka nie 
są najpiękniejsze i lepsze jak innych fabry- 
(4 -12) kantów.

Korepponduicya w języku niemieckim.

J. P O S P I S I L A
farmaceuty w  Stefaiiau obok Ołomuńca, 

Oryginalny przyrząd
d.o s y g n o w a n i a .

Przyrząd ten jest nieoceniony do n a ­
leżytego i trwałego sygnowania na­
czyń, szuflad w aptece i materyalni, 

do sporządzania plakatów itp. 
Wzory na żądanie wysyłam nezpłatnie.

Wszystkie inne przyrządy do sygno­
wania są tylko nieudałem naśladowni 
(4- 12) ctwe.m mego wynalazku.
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Z Wydziału Towarz. farmaceutycznego .,Unitas“ w Krakowie.

Świetne' (irenihim.
W ydział towarzystwa farmaceutycznego „Unitas1" idąc w myśl zasad, 

jak ie  mu statut towarzystwa zakreśla, w myśl postępu , zdobyczy, jak ie  dzień 
niemal każdy  jednostkom pracującym przynosi, me chciałby pozostawać w tyle, 
tem więcej, że prośba jego nie przechodź, granie możliwego i niewielkiego 
ustępstwa na  rzecz pracujących w aptekach kolegów, w imieniu których 
lulajc wie x próbna do Świetnego Grem ium , by zechciało łaskawie 
zarządzi,ć, żeby apteki krakowskie  otwierano na przyszłość o godzicie 7. rano, 
a zamykano o godzinie 9. w ieczór.

Zważywszy, źfe .'takie zarządzenie Świetnego Gremium wpłynęłoby zba­
wiennie na  pracowników, skracając ich prace dzienną o dwie pełne godziny, 
k tóreby mogli użyć z korzyścią dla ciała i ducha, odetchnąć po p racy  i skrze­
pić się do nowej, — że przyczyniłoby się do tern wydatniejszej i eliętniejozej 
pracy, nie ulega najmniejszej wątpliwości.

Krajowa fabryka pudełek i tutek papierowy cli
(4—?)- w  K rakow ie , Poselska

W Ł A D . B E Ł D O W S K IE G O
m agistra  farm aeyi.

Kto wspiera przemysł krajowy, pomnaża własny majątek!
Mam zaszczyt donieść, ż otworzyłem obok mej istniejącej fabryki „Noris“ 

w obszernym zakresie dział fabryczny pudełek i przyborów papierzauycb dla 
uży tk u  W Panów  aptekarzy.

Będąe długie lata w zawodzie, znając w tym kierunku potrzeby i b rak i  
artykułów papierzauycb, zwiedziwszy fabryki zagraniczne, zaopatrzywszy się 
w najnowsze maszyny, wrSszcie dokładając obok kapitału możliwej staranności, 
mam nadzieję, iż wprowadzenie tego rodzaju przemysłu krajowego natAiprze- 
dzerria nic napotka i żo najwybredniejszym wymaganiom zadość uczynić potrafię. 
Szybkość," dokładność i j^logancya w wykonania

W yrab iam  pócząwszy od zwykłych pudełek okrągłych, również przesuwki 
na proszki, pudełka na tłaszki i kartony do opakowań. Pudełka fantazyjno 
według wzorów. Woreczki, worki, kapsułki w różnych jakościłteh. D ruk i gu­
stowne, litografia artystyczna. Sznurki i przeróżne gatunki papierów ńa  skła 
dzie utrzymuję. —  Cennik i i próbki wysyłam na żądanie.

Z poważaniem 
M a y .  f a r m .  W tadf/s ta ir  J ie łdo tcsk t.
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Zważywszy dale j , . .że  zmiana tak a  nie wywołałaby zmniejszenia się 
ruchu w aptekach, źe nie zagrażałaby w irczein interesom PP. Właścicieli 
aptek, źe obojętnem jest  wreszcie dla cierpiących i potrzebujących apteki o 
której godzinie się ja otwiera lub zamyka, źe i tak  stałe dyżury sa u trzym y­
wanej źe zmiana ta  z korzyścią prak tykow ana  jest ju ź  w innych miastach, 
j a k  : Gracu, Lincu, Peszcie, Tryeści", a w W iedniu juź uchwalona, pirzeto 
W ydział wspomnianego Towarzystwa ma niepłonną nad deję, źe Świetne Gr&l 
n.ium sprawo tak  dla nas ważna życzliwie załatwi.

K raków  dnia 1. kwietnia 1894.

Z a  W ydz ia ł To\varx,t> si it a.

S tan isław  Ktisi-euńcz ftygrrmnd Sułkowski
sekretarz. prezes.

Spodziewać się należy, źe powyższa prośba pomimo daty ja k a  no­
si nie będzie uw ażana przez Świetne Gremium jak o  „Prim a Aprilis.“ Red.

 -----------

Urządzenia aptek.
W ła s n a  rn a la rn ia  n a  szkle i porcelanie.

I i  u  roi l i i i i i H i e  tylko w Pradze
żadnych lilii.

Wszelkie przybory do ekspedyc.yi.
(3—11) Patentow ane flaszki i korki do kop iow an ia .

(4 8) H. W EISKOPF
m.a.gTster fh,rxnac3ri i -właściciel sleła-d-ia. ziół 

w  iiracu , !Tliii’]»l;itz 1 .

poleca wszelkie yegetabiiia wyśmienitej jakości i pię­
knie krajane ze zbioru 1898 r.

C e n n i k i  n a  ± ą , d . a , n i e .

Jako specyalność: W szelkie zioła ks. Seb. Kneippa.
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^V iadom ośei bieżące.

f  Władysław Alojzy Lachowicz, właściciel apteki w Jaworowie umarł 
dnia 18. m arca w 57. roku życia, po długiej i ciężkiej chorobie. S. p. W ła ­
dysław urodził się w r. 1838., dyplomowany w Krakowie w r. 1859., nastę­
pnie w W arszaw ie w r. 1867., nabył aptekę w Jaworowie 1. g rudnia  18G1 
roku. Przez długie lata był członkiem Zarządu Grenmim i Towarzystwa apte­
karsk iego; w zeszłym roku został w ybrany  na członka Dyrękcyi austr. Towa­
rzystwa aptekarskiego. Słynął jako bardzo sumienny, pracowity i wzorowy 
aptekarz. Sit ei terra levis!

f  Amalia Z Hiblów Kalinowska żona aptekarza  w Rzeszow.e um arła  
dnia  28. marca, W 60. roku życia.

f  Władysław Pruchnicki, mag. farm. w aptece kol. p. Łuczki w Pod­
górzu, otruł się morfina 4 kwietnia, w 32 roku życia. Przyczyną miało być 
nieporozumienie z pracodawca i wypowiedzenie kondycyi.

Saxlehnera w oda gorzka
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(4-6) „liany adi Janos11
===== Zalety według orzeczenia powag lekarskich. ~ —; 

Szybkie, pewne, łagodne, zawsze jednostajne działanie. 
Nawet po dłuższem używaniu znakotnicie ją  znosi pize- 
wod pokarmowy; smak łagodny, przyjemny, dawka mała.

Ostrzega się przed naśladownictwem!!!
Zw olenn ików  praw dziw ej wody ze źródłu  
Ilunyiidi-Junos uprasza »ię  zwracać uwuKę 
na etykietę z i ln n ą  „ in d r r u s  N m lc lu u

Druki i plakaty dotyczące

,Gorżkiej w o d y  S a x le h n e ra “
wysyła na  żądanie ANDREAS SAXLE11NER c. k. dostawca 

nadworny w Budapeszcie.
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'} Kazimierz Dańczak, mag. farm.lftsyn właściciela apteki, umarł w So­
kołowie koło Rzeszowa w 30. toku życia.

—  Kol. p. Herman Rubel naby ł aptekę od kol. p. F raenk la  w Ty-
sinienicy i objął takową od 1. kwietnia.

— Kol. p. Kikiewiczowi potwierdziło wys. c. k. Min sterstwo konceswę 
na aptekę w Mcdenicaeh.

—  Donoszą nam ze Lwowa, iż tamże lada dzień zostanie otwarta
nowa droguerya w hotelu warszawskim i — że w magistracie leżą nowe dwie.
petycyc o 'kouceśye  na droguerye.. — Czy nie zawiele tych nowości?

—  W ostatiliej chwili dowiadujemy się, iż Rada miejska w Rzeszowie 
uchwaliła jednogłośnie (? !) wmieść petycyę o '3 'ć i ą  aptekę.

-   —- ł-O-l «sn.-------

A f ______

K o re sp o n d en cy a  R edakcy i.

Kul. p. L . io‘ SIcolu? Nr. 3. wyshdiśmy powrtórnie, może tą ra..ą 
nie zt{^ihi‘e‘. —  Życzeniu Kolegi już uczyniliśmy zadość zaprhszajac do przed­
płaty, ale bjjrÓcz koron przyjmiemy i wianki.

•—• Kol. p . Sobierajskiemu w Ki-ahom-e. W k ied y  reszta zeszytów l-o- 
mentarKa d o .fa rm a ko p e i wyjdzie, nicwienly. Ostatni t. j .  IX . zeszyt zakońtrżył 
się obrobieniem „Sp Rus viui roonccntr.“ — Podzielamy w całości zdanie Ko-

Cesarsko królewska uprzyw.

Rafinerya Spirytusu, Fabryka Rumu, Likier «w i Wóuek polskich

J. A. Ba szewskiego
«*. lc. dosław '1,) nadnoriiego we Lw ow ie

poleca do celów leczniczych i po cenach jak najprzystępniejszych :
Spirytus rektyfikowany najczyściejszy 96 do 9 7 % T- 1 °i)odp p vai,y 

» ii Bon g O llt  „ 96 do 91 H/o1 J bez podatku.
Wódkę francuską »Franzbrandwein«. Alkohol absolutny.
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legi, iż na W ystawie bodaj to jedno drieło naszej zawodowej literatury gali­
cyjskiej powinnó w całości ukazać się;' w najgorszym razie przed narodzeniem 
się V I I I  wydania powinno być w rękach prenumeratorów. N a  zadanie i  w i- 
mieniu K olegi zapytujemy bzanowny W yd zia ł Toioarz. aptek, o dalsze losy 
Icomantarza.

—  Kol. p . J . W. T . we Linonyie. Prosimy o wyjawienie nam swego 
nazwiska. Za  dyskrecyę ręczymy. Nazwisko korespondentów podajemy tylko 
wtedy, jeżeli sobij tego życzą. Zapatrywania  Koleg. sa bardzo trafne i sko­
rzystam y z takowych w dalszym ciągu „ Teraźniejszość i  p rzyszlo ść j bo wszyst­
kie takie kwestye będą omawiane, bez względu, iż może nie każdemu przy 
padna do gustu. —  Może jeszcze więcej takich spostrzeżeń ma Kolega w za­
nadrzu. prosimy o nic bardzo i bardzo za takowe wdzięczni będziemy, bo 
inateryał jes t  tak  obszerny, iż nie jedno możemy przeoczyć lub też niewiedzieć. 
Co dotyczy sprawy koncesyi, to nie wiemy, czy obdarzony kandydat by ł rze­
czywiście najstarszym, bo wogóle nie wiemy jacy  byli kandydaci. W  każdym 
razie 30 a może i więcej lat pracy zawodowej wystarczają aż nadto, aby ta­
ka  koneesya otrzymać. — Spodziewamy się, iż w tym w ypadku nie zacho­
dzi tak  wielka różnica, jakaśmy przed paru  laty widzieli, kiedy to kandydat 
o 10 lat w pracy zawodowej młodszy, kazał się wszystkim pięknie k łam ać i

W Y R Ó B  K R A J O W Y .
Wazony ozdobne l TSFMOtT do pomalowania

O Ł Ó W K I
K redki i Węgle

FARBY i ŚRODKI
do malowania na porcelanie.

Rysownice i Reiszyny
i wszystkie inne

do rysowania 
Farby pastelowe 

Płótna i papier
do malowania pastelkami.

F A R B Y
do malowania napryskowe- 

go (tzw. Spritzinalerei).

Środki i przybory
do tychże robót.

lE ^ ęćU sle e to  tegrosfc 
Palety porcelanowe. 

Starigi stołowe 
Płyty szklane matowe 

i mleczne. 
F A . E B T  

do cliromolitografti 
akwarelowe i olejne.

Rozeierarze «lo pasteli.
WERNIKSY. 

P a l e t y  s k ó r z a r i e .
Środki i przybory

do tego m alowania.

A L O J Z  ¥ 1 H&t  R 1 F A
(*•—?) Lwów, R ynek 1. 38.
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—  zagarnął koncnsyę. Z korespondencyi, jak ie  w dość znacznej liczbie otrzy­
mujemy, nabieramy przekonania, że nasze pisemko było nie tylko potrzebne 
ale i konieczne, aby pszczoły w ulu poruszyć. Niekrępowani, możemy o 10- 
źnych rzeczach swobodnie pomówić, czasem i posprzeczać się o zdanie, ale za­
wsze oględnie a wytrwale zdążać do wspólnego celu.

K ol p. Z. Kraus, w Krakowie. N a  obszerny list wystarczyłoby odpowie­
dzieć: „U derz w stół a nożyce odezwą sie, “ ale, że w formie talsiej korespon­
dencyi możemy nie jed n ą  spaczoną myśl lub pojęcie sprostować, nie jedną  
rzecz wyświecić, nie jeden przytępiony nerw pobudzić do życia, więc dlaczego 
mielibyśmy odmówić sobie tej przyjemnej pogawędki koleżeńskiej

Przeciw nominacyi Pańskiej osoby na  korespodenia (S. K.) czasopism nie­
mieckich wcale nic nie mamy, jeżeli ta  Panu  jakie korzyści przynosi. My nie 
bawimy się w nominacye, ale prosimy o moralne poparcie, t. j .  o powiado- 
n re m e  nas o zaszłych zmianach i wypadkach, bo nie jesteśmy duchem świę­
tym abyśmy wszędzie byli i wszystko wiedzieli. W y r a z y : „to nie ładnie ,“ 
tak być nie powinno,“ nie oznaczają try b u  rozkazującego, ale pizestroge, na­
pomnienie. Podlegamy krytyce, więc i czyny drugich mamy prawo k ry ty k o ­
wać, aby „rozluźnione węzły koleżeńskie11 ścieśnić, poczucie obowiązków i so­
lidarności koleżeńskiej wskrzesić, ku  wspólnej pracy jednoczyć, niesfornych 
okiełzać, a niepoprawnych —  do których P an a  już  dzisiaj zaliczyć musimy 
upomnieć. Chcesz Pan, abyśmy „nam arkow ahu innych, a sam na  „namarko- 
w anie“ zasługujesz.

carł franku
W  i en . I. Stadiongasse 10. W fe n .
Kompletne urządzenia i naczynia apteczne, wszelkie uzupełnienia.

Własny zakład malowania na szkle i porcelanie,
aparaty parowe destylacyjne, prasy difereneyalne, wagi, ciężarki,

mikroskopy i t. d.

Wielki skład wszelkich przyborów recepturowych
opatrunki, nowości w zakres aptekarstw a wchodzące. —  Wyłączna 

sprzedaż na Austro-Węgry przetworów chem.-farmaceutycznych

Eug. Dieterieha, w Helfenberg
Cenniki, stosunki i knsrtorysy na żądanie "bezpłatnie.
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D atk i  na cele dobroczynne, choćby i w Chinach, nie m'ogą podlegać"1 
k ry ty ce  i „nam arkow aniu ,“ bo każdemu wolno rozrządzać swoja kieszenią jak 
mu sic podoba. Żądanięj Pańskie  jes t  nieloiezne i niekonsekwentne,' bo jakc  
korespondentowi niemieckich czasopism, nie należy wystćpować przeć"w huma­
nitarnym zabiegom farmaceutów wiedeńskich. Czytając o tej ów lotnej a z helem 
dobroczynnym połączonej zabawie, urządzonej przez wiedeńskich farmaceutów 
ku  pomnożeniu funduszu pensyjuego, pozazdrośei4?jnam tylko wypada matery 
ahiyeli i moralnych sukcesów utrwalających byt i znaczenie farmaceutów 
w wyższych warstwach społeczeństwa. Umią się bawić; unną wesprzeć i tajnią 
zjednać sobie szacunek i uznanie. —  „U  nas inaczej, inaczej.41 Ani się 
bawimy, ani wspieramy. — K ry tyków  1 ludzi złej woli więcej jak członków 
Towarzystwa aptekarskiego i Towarzystwa farmacCtitycznego „Unitas." — 
Skargi i narzekania, na b rak  zabezpieczenia przyszłości są na porządku 
dziennym, ale mało jest takich, którzy, czyto przez należeńie choćby 
do jednego Towarzystwa, czy co przez rćgularnc uiszczani#^ wkładek, utzy 
wreszcie ja k ą ś  ofiarą przyczyniliby się do zebrania funduszów. — A  przecież 
gdyby na powyższy cel każdy z fArmaceutów*eodzieunie tyllco 1 [óenta ofiaro­
w ał; gdj by ci, którzy żegnając ten świat nie,zapominali, iż nie wszystko co 
pozostaw iaj<j'własnym, irekami zapracowali, nie potrzebowalibyśmy oglądać się 
na czyjąś łaskę, wryciągać rękę po jałmużnę. — Niestety! jedn: zapominają 
o tom posiadając! “zmysły, inni tracąc takowe.

— Kul. J . X. L . w Makowie. Zdaine i uznanie Kolegi cenimy i dzię­
kujem y za takowe. W  przyszłyun numerze umieścimy. Prosimy o więcej*/,.

—• Kol. y . 11. w Tyczi/iiie. Zabrakło miejsca, umieścimy w „D odatku ,“
który wydamy 1. maju.

—  Kol. 117, Bel. tą Krakowie. Słuszna uwaga, ale j a k  Kolega widzi, 
pomimo, każdy numer jes t  o 4 stronice większy, mc było miejsca na  poda 
wanie notatek z prak tyki. N awet zapowiedzianego „Zbioru p rak tycznyehprZe• 
pisów“ nic możemy rozpocząć. „Notatki z p ra k ty k i11 musielibyśmy czerpać 
z inny cli czasopism, naeo brak  nam ćzasu, bo tak  samo ja k  Kolegą, musimy 
pilnowaełTego, z czego ży jem y.-G gdyby  który z pp. Magistrów, mając więcej 
wolnego czasu do rozporządzenia, chciał się podjąć, opracowaniem tego działu, 
bardzobyśmy byli za to wdzięczni.

1) w a }»' a. Z powodu nieuwagi zecera, iiumera 2. i 15. M u r je ra
» p <  c k i i i ^ k i r g o  kyły mylnie paginowane. Prosimy więc poprawić 1'Czby
oznaczające stronice w numerze ,2. na 21— 4(1; w numerze 4. mi 4 1 —150->

Dodatek do numeru 1. „Cennik loków nadobow iązkow ych/1 przesyła­
my tylko P. T. Członkom zawodu aptekarskiego. OsCbne egzemplarze, będzie 
można nabyć po cenie 2;ó ct.
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ftro b n c  o g ło sze itia .

© o sprzedania: FI. lamii, —  sambuci, fol. menth. pp., — melissae, 
lirba absynthii, —  violae tric. Paw likow sk i. Mielce.

l ik o  sprzedan ia: Salvia 45 ct. Centaur, se. 45 ct. Erpiiset 20 et. Calani.
•Uf seiv. v. [)lv. gr. 20 ct. Gram en sc. 20 ct. WGzystko przy 25 Ko o 5 ct. 

taniej. D ulcam ara  10 ct. pr/.y 25 Ko 7 ct. Acid. carbol. 60°/0 40 ct. 100 Ko 
32 złr. z naczyniem. Cale. carbol. 10 ct. 100 Ko 8 złr. z workiem. Lysol. 
pur. 1 złr. 50 ct. 10 Ko 12 złr. 50 ct.. — Apteka  w (Gródku.

A pteka na R ukow iiiic z rocznym dochodem brutto 3400 złr do 
sprzedania.

Aptek i do kupna i do wydzierżawienia poszukiwane.

A pteka w miasteezku w (*alicyi wschodniej do sprzedania. 
Wiadomość pod II. O. u Redaktora.

l i oilsl i starsi Mugistrowie larmaey i, katolicy i izrai lici poszu­
kują umieszczenia.

M agistrowie larmaey i znajdą umieszczenie na prowineyi.

P oszukuje się kupna apteki z dochodem nad 8.000 złr, — W iado­
mość u .Bultusza Itoizt "a, Kup. a w Rzeszowie.

P rakiy Kaseta — jeżeli możebne — z kilkumiesięczną praktyką, poszu­
kuje apteka w Iirośeieuku nad lltnnajeeiu.

ę i agislcr larniacyi zatrudniony od dłuższego czasu w jednej z aptek 
lwowskich, poszukuje umieszczenia jako receptaryusz.
6'-cio tygodniowe naprzód porozumienie niezbędne.

B*raktykant potrzebny do Bośni.

P rak tyk an ta  poszukuje apteka w R udniku .

11Jods/.y łiag ister larniacyi lub asystent znajdzie umieszczenie 
-w aptece wr A adowicacli.

^»J(arr/.j. rutynowany H a^ is lrr  lariuueyi, katolik, znajdzie zaraz 
^ ^ u m ieszczen ie  w aptece na prowincji. L isty ze znakiem 11. 15. T. 17. 

do Redakeyi.

U lipie uptrki realna z obrotem 7 12 tysięcy złr. ''g łoszenia przyj 
‘ niujó*-przez grzeczność Apteka w Rozwadowie.

A  pteka w iniasteezku u tśaiieyi zaelioduiej do sprzedania. 
“ * - Wiadomość pod 15. HI. 12. u lteilaktora.

P osy u ku j Się kupn a apteki idealnej, w u lększeiu mieście przy 
kolei, najchęt liej w G a le y i  zachodniej Ewentualnie jest apteka  do sprze­
dania lub do zamiany w Galicyi wschodniej, z rocznym dochodom 5.000 
złr. Wiadomość pod 15. 'A. 1S. u Redaktora.

11[adiStór larniacyi poszukuje posady w wiekszem mieście. W iadomość 
Lpod I*. IŁ. ISO. u Redaktora.



7G. Kuryer aptekarski

u g i s t e r  i .  izraelita, poszukuje posady od 1. lub od 15. maja.
Wiademość pod 41. l i .  1 2 0 .  i i  I Ł c d a k l o r a .

P o s z u k u j e  s i ę  d z i e r ż a w y  a p t e k i  z obrotem 4 — 6000 złr, Wiadomos'ć 
pod I i .  H .  1 9 .  u  l i e d a k t o r a .

P r a k t y k a n t  znajdzie korzystne umieszczenie. L isty  do Redaktora.

A  p t e k a  koło Lw ow a do wydzierżawienia za 480 złr., kaueya nie wielka. 
-‘-“ •Wiadomość pod f , .  , f .  2 0 .  u  K e d a k i o r a .

Zaproszenie do przedpłaty.
Na żądanie w ielu P. T. pp . ' Aptekatfąy i  Formace-idów, 

zaczniem y w ydaw ać co t. każdego miesiąca, tytko dla członków 
zawodu aptekarkiegO,

Dodatek inseratowy,
poświęcony głównie drobnym  ogłoszeniom, wiadomościom bieżą­
cym i ta k im  spraw om , kłórś' tutko do wiadomości . aptekarzy  
podane być mogą.

Ze względu jednak, że drobne ogłoszenia, n ie pokryją  
%osztów d ru ku  i rozsyłki-, że każdy wtimer l i h i r t j e r a  a p te -  
k a r s k i e g o  przenosi jeden  arhuse d ruku , że 'około 300 egzem - 
pt-arźy rozsyłam y darm o , jesteśm y {Zmuszeni znieś f  bezpłatne 
rozsyłanie K u r t j e r a  P. T. pp. Aptekarzom  i Farm aceutom  
w Galieyi- i nu  Hu ko winie, a natom iast 1  cttkidać

p i ‘zedpti iły  złr. do ko u,ca r o k u .
D o d a t e k  tu n e r a  ł o t r , /  i 4 R r. J>. K u r t  r e r a  a p t e ­

k a r s k i e f / o  w yślem y tytko tym  Szanownym  pp. Kolegom, 
którzy przed 1. maja przedpłatę na dr.ślą. t łe d a  ’’< t/a .

Uwia«lom lenie.
Wszystkich 1*. T. pp. Właścicieli aptek, którzy potrzebują, współpra­

cowników i Pp. Farmaceutów, którzy poszukują umieszczenia, zawiadamiamy, 
V/, tylko tym otiarujemy nasze pośrednictwo, którzy nadeśla na 13— O razowe 
ogłoszenie 1 złr;, ;oprócz marek na korespondeucyę. Ci Pp. Farmaceuci, którzy 
sobie życzą, abyśmy ich polecili, witjni nadesłać albo odpis świadectw, albo 
rekomendacye ap tekarzy ; podać czas pracy zawodowe] i wyznanie.

l le d a k c j jd .

Nr. 4.

Złoczów. D ru k arn ia  W ilhelm a Z ukerkaud la 173)94.



M M  Ha Konara a p M e p  Nr. L «  r.

Cennik
leków nadobowiązkowych na rok 1894.

Gr. Ct. Gr. Ct. Gr. Ct.

Abelmosehi sem ..................... 10 G
Abrotani lir. sc ................................... 100 32
Acetonum ......................................... 10 10
Aeetum C o lr b ir i ............................... 10 2

77 d e s t i l l a t u m ..................... 100 8
55 L a v a m l u l a e ..................... 100 12
5) od ora t u m .......................... 10 i 4
55 1 *3 ret ln i . . . . 10 2
55 pyrolignos. crud. . . . 100 4
77 „ rectil'. . . . 100 12

1 55 R o s a r u m .......................... 10 »>O
77 Kubi I d a e i .......................... 100 10
' 75 Rutae .......................................................... 100 IG
77 Yiui Y t - r u m ..................... 100 G 1000 ;f0

Acidum a ret. g lac............................. 10 4
7? r radie............................ 10 4

1 W eamphorie . . . . . . 1 8
5) rarbol. crud. (25 — 80% ) 100 4 1000 30
» „ (p m ) ■ ■ HKR 10 1000 80
75 catbartiiiic ..................... 0 .10 2
55 rhloronitroKum . . . . 10 OO
75 ropaivic............................

formicic (1 .150) . . .
1
1

7
2

75 gaUicuin .......................... 10 15
7? h i n p u r i c u m ..................... 0 .10 5
55 hy drobromic........................ 1 1 10 G

tf 55 hydrocyanic. (2% ) . . 0.10 2
J) byperosmie ..................... 1 600

ł  n meconicum.............. 0.10 Ib
55 niolybdeuicum 1 6
77 fiitric. eoncp-crud. . . . 100 8
7) o l e j u i c u n i ..................... 10 5
5? o x a l i e u m .......................... 10 4

f  „ picronitricum . . . . 10 10



2

Gr. ct . ‘P i s Ct. Gr. Ct.

Acidum salicylic. dialys.................. 1 4
„ sc le r o t in ie u m ..................... 0.10 12
„ silicieum .......................... 1 2
„ „ dialys sol. . . 10 8
„ succiniciith alb.................... 1 3

1  >£$ V • ■ 1 2
t  /*cnn i t i n u t n .................................... 0.01 2
+ Aconiti herba .......................... 10 2
f  „ r?dix . 10 2
Adifi nt.i A u ®  h e r b a ..................... 10 3 100 1.6
Adouid. vern. h e r b a ................... 10 4 100 30
Aether a n » e s t h e t i c u 3 ................... t 10
t  Aether canlharidat Wigger . 1 3

„ chlorat. (Chloracetyl .
w rurkach) . . . . szt. 80 lOsz. 600

„ fructuum german . . 1 2
„ „ anglic. . . 1
„ hydrochlor. chlorat. . 1 8
„ hydrojodic. (Jodaethyl.) 1 10
„ 1’etrolei ................... 10 3

Aethylenum bromat......................... 1 5
„ c h l o r a t u m ................... 1 5

Aethylidenum chlorid...................... 1 15
Aethylium brom at............................. 1 6

„ j o a a t u m ........................ 1 9
t  Agaricinum ............................... 0.10 3
t  Aparicus alb..................................... 10 3
f  V „ pulv........................ 10 10
Agnmoniae herb ............................... 10 2
Alcohol a b s o l u t u s ........................ 10 3 100 25

„ m e th y l i c u s ........................ 10 10
t S u l f u r i s ............................. 10 2

Alcornocjue cort. sc.......................... 10 6
Aldehyd, conc................................ 10 12
Alcanńae rad. sc ............................... 10 2 100 12
Alkekengi bace.................................. 10 3
Al U i sativi bulb................................ 10 2
A l lo x a n ................................................ 0.10 6
t  Alloe in t o t o ............................... 10 2
f  Aloin .............................................. 1 7
Alfilreae flor......................................... 10 4
Alumen jfflim. p u h .......................... 100 12
Aluinina heetiiS sic ,ca ................... 10 10

hydrica ........................ 10 10
„ tan n i c .................................. 1 4

A l u n a n o l ............................................ 1 G 10 10
Alyxiae arom cort............................. 10 40
Ambra g r i s e a .................................. 0.O1 .15
Ammoniacum in toto ^ ................... 100 22



3

Gr. Ct. Gr. Ct. Gr. Ct.

Ammonium b e n z o i c . ..................... 1 5
,, earbonie. pyro-oleos 10 7

„ sol. 10 j -2 100 12
„ clilorat. sublimat. 100 12-'

» pulv 10 2
„ „ ferratum ■ ■ 10 5

Amnion hydro s u l f u t . ..................... 10 0
„ jo d a ta m ................................. 1 7
„ n i t i i c u m ............................. 10 5'!
„ oxalicum ■ ................. 1 1
„ phosphorieum ................. 1 2

f  „ picronitricum ................. 1 8
„ succin. pyro-oleos. sol. 10 15
„ sufuricum ■ • ..................... 10 3
„ u n c u m ................................. 1 15
„ Y a ler ia n icu m ..................... 1 10

Amomi sem. ..................................... 10 oO
Amygdalinum • • 1 20
A m y l e n .................................................. 1 6

» h y d r a t ................................. 1 10
Amylumiodatuin 1 6

„ Oryzae p u l v . ..................... 10 2 100 10
Anacahuil. lig. s c . ......................... 10 2
Anacardii s e m . ................................. 1 szt. i  m

Anethi s e m . .......................................... 10 2
Angeliepe rad. rud t u s . ................. 10 4
Aiigusturae eort. s c . ..................... 10 4
Aniliuum p'u!'...................................... 1 1

„ h y d r o c h l . ......................... 1 2
„ SUllIU'C............................. 1 2

Anthophylli ■ I - 10 10
An tli os t i o r e s ..................................... 10 5
A nthrarobin.......................................... 1 6 10 50
A n tin en in  (K a d l . ) ............................. 1 7 10 55
t  Antipyrin aerm. (Knor.) ■ ■ • 1 12 10 9b
t  „ salicyl • 1 18 10 140
Apiolum ery a l b . ............................. o . i o 4
Aqua A n i s i ......................................... 100 i)

„ ant.ibys. foet. prag. . . . . 10 15
„ antimiasm. koech l.  • ■ 10 ‘>O
„ Asae f o e t i d a e ......................... 10 3
„ Aurant,. e o r t ............................. 10 2
„ Calami a r o m . ......................... 100 12
„ eai minat. r e g i a ..................... 10 3
„ C a r v i .......................................... 100 !)
„ C a r y o p h y l o l r ......................... 10 3
„ C a s e a r i l l a e ............................. 10 3
„ Castorei a n g l . ......................... 10 12

Bfet „ m o s e o Y . ................. 1 12



%

Gr. Ct. Gr. Ct. Gr. Ct.

Aqua Castorei a n g l . ....................... 10 k P
77 Carasorum nigr • • • • 100 12
77 CitriAjort. ........................... 10 2

C o c h le a r ia e ........................... 10 2
55 C o ] ) a iv a e ............................... 10 . $
5) Riosm. cren. (Bueco) • • • 10 5
53 E u p h r a s i i t e ........................... 10 3
33 B ra j fo ru m ............................... 10 2

Hederaly t e r r . ....................... 10 3
77 h y d r o - s u l f u r . ....................... 10 3 100
37 l l y s s o p i ................................... 10 3
73 Javelli (Eau de Ja \e lle )  • • 10 2
73 J u m p e r i ................................... 10 2 100 10

K reo so t i .................................. 10 1 100 8
Larandidae ........................... 10 3 100 25
L i l i o r u m ............................... 10 3
M a t i c o ................................... 10 5
Mentliae c r . ........................... 10 OO 100 20

33 Nieotian. R a d e ................... 10 5
N u tś  YoiniSj Rade . . . . 10 5

f  „ O p i i .......................................... 10 12
Persieae f o l . ....................... 10 2
P e t r o s e l i n i ........................... 10 2 100 10

3? picea ...................................... 100 10 1000 15
7? R n l e g i i ................................... 10 2

R.uassiae R a d e . ................... 10 5
Ruercus R a d e . ................... 10 r>
Rhoeados ............................... 10 2 100 12
Rosm arii i i ............................... 10 2 100 12
Ruffie ....................................... 10 2 100 12
S am buc i................................... 10 B 2'". 100 12

33 s a p p ln r in a ............................... 10 2
33 S e r p y l l i ................................... 10 2 100 12

T i m a e e t t i ............................... .10 2
T i l i a e ...................................... 10 2 100 10
Y a k r i a n a e ........................... 10 2 100 12

Arbutinum ....................................... 0.10 3 1 25
Argcnt. chlor. R a d . ....................... 0 10 4

7? lo l ia t . ................................... 1 listek 2
77 pliosid ioric ........................ 0 10 5
33 p y r o p h o s p h . ................... 0 10 8

Ari rad. sciss. ............................... .10 2
Aristol .............................................. 1 30


